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1. Skrzaty trzy
lasem szły
i śpiewały sobie głośno „la, la, la”;
rudy lis
robił spis,
co na zimę przygotować dla nich ma.

To był grudzień, a więc Święta się zbliżały,
wszystkie drzewa pokrył w lesie biały puch,
leśne skrzaty w ciepłe kurtki się ubrały:
jeden szalik miał, a czapki miało dwóch.

2. Idą więc,
nagle bęc,
każdy potknął się o długie płozy sań;
paczek stos,
wielki nos,
to na pewno jest Mikołaj - bez dwóch zdań!

A Mikołaj mówi: „Właśnie przejeżdżałem,
to są sanie, a to mój renifer jest;
zabłądziłem, nie wiem, jak mam jechać dalej,
no bo zepsuł mi się właśnie G P S!

Jak dostarczyć mam dzieciakom tyle pak,
i jak trafić mam do wszystkich - mówcie, jak?”

3. Skrzaty trzy
rzekły:„My
doradzimy, jak przejechać przez ten las;
ruszyć stąd,
by do Świąt,
móc dzieciakom wszystkie paczki dać na czas.

Więc pojedziesz, Mikołaju, leśną drogą,
swym stukaniem dzięcioł drogę wskaże ci,
a wyjechać z lasu kruki ci pomogą,
tam już będą oświetlone domów drzwi!

A gdy któryś dzieciak powie, że nas nie ma,
że krasnale nie istnieją, nie ma ich;
to wytłumacz, że z ciężkiego położenia,
wybawiły ciebie właśnie skrzaty trzy!”

Niech usłyszy w nocnej ciszy każdy dom:
skrzaty zawsze w lesie były! Skrzaty są!

Skrzaty trzy
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